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carstma zmycięskie z nieufnością . orężem. Z historią tam tych czasóut zrnią-
niom, gdy ustalaliśm y nasze gra i 0 Jemu, j ak0 Naczelnem u W odzom i d.a-
zana jest nierozłącznie postać J. Piłsudskie . _ ieJrskie narodu, -  On nas przeko- 
nym było zespolić mszystlue naj eP ; SUJOją  przyszłość naród może pole-

o n t! « » : » ; j g g Ł * a y ? S Ł i S W . Y “»“"a
S y J S K  S  S i  m f l l k  c lę s k lt l  uiarunkóui. u, kiórpch u ,o l»o .£

■“‘vaflsg^
zadań. D latego 9-ta rocznica ostatniego ćmierćmiecza, bardziej niz kiedy-
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n i ^ ^ f f i n ^ s i l T d S V ó “ra  Jego m iodła ku zmycięstinom i od której cała n a ­

sza przyszłość zależy- ii„M n„ la)i.m od dzieciństm a dum nej zasadzie. Móc toJózef Piłsudski m ótmł: »IIołdom ałem  oa  cuiec Jw tej )1Jo]i chcenia , ■

by°u>e in sz y s tk R h ^ o m ó rk a c h ^ ó z g u ^ tk m f^ te n  cel, by me mszystkich cząsteczkach 
krrni ta  siła chcenia żyła i trmała«.

„O co w alczy  N aród i~"olski“ .
P od  pow yższym  d^k lm acj^’ c e ló w ^ l f w a l k T d la  k b fryćh  ponosim y

' n a j m i e  w

w  o b ecne j w o jn ie . . ■ Hel-loracii Z eb ran e  w  n ie j zasady  do-
„Dla o s ta teczn eg o  osiągn ięc ia  zw y- ‘ 1 ‘ p raw  najg łów n ie jszych , a

c ię s tw a  — c z y t a m y  w e  w s tę p ie — p o trzeb - sp raw  ^ssa »':“ S & s  ■**« ***••
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i .  P o d s t a w o w e  z a ł o ż e n i a  de­
klaracji R.J.N.: i. Trwały pokój między­
narodowy, sprawiedliwość m iędzyna­
rodowa, zgodna współpraca wolnych 
n di odo w dla powszechnego dobra całej 
ludności. J

2 Wolność, całos'ć, suwerenność, 
siła i bezpieczeństwo oraz zdrowy roz- 
W O J- w ew nętrzny  Rzeczpospolitej.

- W a r u n k i  t r w a ł e g o  p o k o j u :
1. W szechstronne rozbrojenie Niemiec 
na polu militarnym, gospodarczymi, po­
litycznym i społecznym, co da się osią­
gnąć przede wszystkim przez: odebra­
nie memcom baz strategicznych w ypa­
dowych na zachodzie i wschodzie, 
umiędzynarodowienie portów i że^luo-i 
zlikwidowanie p r z e m y s ł u  wojennego! 
mięazynarodowa kontrola nad w ycho­
waniem młodzieży i przejawam i życia 
zbiorowego.

2. Nowa międzynarodowa organi­
zacja politycznego współżycia narodów, 
oparta na zasadach demokratycznych 
wyposażona w  realną siłę wykonawcza 
gwarantującą posłuch dla jej nakazów!

i. Wykluczenie czyjejkolwiek.hege­
monii vv Europie środkowej i południo­
wo-wschodniej,, do czego prowadzić ma 
przede wszystkim łączenie s ię  państw 
w  tej części Europy w  związki federa­
cyjne.

4. Polityka zagraniczna Rzczplitej 
ma opierać się na ścisłym sojuszu z W 
Brytanią, Stanami Zjedn. A. P., Francją 
i iurcją ,  oraz na współpracy z innymi 
krajami sprzymierzonymi.

5. Na tych samych zasadach pragnie 
io lsk a  oprzeć swe stosunki z Unią 
Sowiecką, pod warunkiem uznania z jej 
strony integralności przedwojennego te- 
ly tonum  Rzczplitej, oraz zasady niein- 
gerowania w  stosunki w ewnętrzne.

G r a n i c e  P a ń s t w a  P o l s k i e ­
g o . ! .  Do Rzczplitej winne być włą­
czone: całe Prusy Wschodnie, Gdańsk, 
kim pomorski między Bałtykiem i ujś­
ciem Odry a Notecią, ziemie miedzy 
Notecią a W artą  i Śląsk Opolski z od­
powiednim pasem  bezpieczeństwa.

2. Granica polsko-czeska powinna 
byc uregulowana w  godnym porozu­
mieniu między Polską a Czechosłowacja.

3. Na wschodzie Polski utrzymana 
byc musi granica, ustalona w  traktacie 
ryskim.

j . Stosunki Polski i Litwy w in n y - 
byc oparte na zasadach jak najbliższego 
współżycia i współdziałania, przy uw z­
g lędnien iu . aspiracji narodu litewskiego 
do niepodległego bytu.

U s t r ó j  p o l i t y c z n y .  1. Odro­
dzona Rzeczpospolita będzie demokracja 
parlamentarną o silnej władzy wyko­
nawczej, podlegającej stałej i rzeczy­
wistej kontroli społeczeństwa.

2. Po odzyskaniu wolności zwołany 
będzie parlament — na podstawie no­
wej demokratycznej ordynacji — który- 
dokona zmiany konstytucji.

3.  ̂ Konstytucja sformułuje zasady 
wolności obywatelskiej, swobody relwii 
sumienia przekonań politycznych, słowa,’ 
diuku, zgromadzeń, stowarzyszeń, oraz 
zasady^ równości p raw  obywatelskich 
przy równości obowiązków i niezależ­
ności wymiaru sprawiedliwości.

-i. ladze wykonawcze zorganizo­
wane będą na zasadzie: decentralizacji 
i przekazania maksimum funkcyj adm i­
nistracji państwa szeroko rozbudowa­
nym organom samorządu terytorialnego 
gospodarczego i zawodowego, oraz na 
zasadzie praworządności i odpowiedział- . 
ności wobec prawa.

5. Siły Zbrojne Rzeczypospolitej 
przepojone duchem demokracji i stojące 
poza polityką, strzec będą zewnętrznego 
bezpieczeństwa Państwa i Narodu.

S t o s u n e k  d o  i n n y c h  n a r o ­
d o w o ś c i .  Naród polski uwzględni w 
całej pełni interesy innych narodowości 
w  granicach Rzczplitej i oprze swój 
stosunek do nich na zasadzie równo­
uprawnienia politycznego, oraz zapew ­
nienia im w arunków rozwoju kultural­
nego, gospodarczego w ramaeft*jedności 
państwowej. Wzamian wymagać będzie 
lojalności i wierności w stosunku do 
państwa, życzliwości dla spraw  i inte­
resów narodu polskiego.

U s t r ó j  g o s p o d a r c z y :  1. Pań- 
stwo dążyć będzie dó upowszechnienia 
Wiasności, oraz do podniesienia dochodu 
społęcznego i sprawiedliwego jego roz­
działu. &

2. Własność prywatna bedzie trak ­
towana nie jako przywilej, lecz jako 
podstawa do pełnienia zleconych funk- 
cyj społecznych i państwowych. P rze­
mysł kluczowy i przedsiębiorstwa uży­
teczności publicznej b ę d ą  upaństwo-



Nr 19 (112) Małopolski B iu le tyn  In fo rm acy jny 3

w ionę  lub uspołecznione, za leżnie  od 
p o trzeb  ogólno-narodów ych .

3. P a ń s tw o  pe łn ić  będ z ie  funkcje  
k ie row nicze  i kontro lne  ce lem  z a p e w ­
n ien ia  realizacji p lanów  gospodarczych .

4. G ospodarka  p lanow a dążyć b ę ­
dzie do: o db ud ow y  w a rsz ta tó w  pracy, 
rozbu do w y  p rzem ysłu  kra jowego, pe ł­
neg o  i ce low ego  za tru dn ien ia  sił robo­
czych, w y ró w n a n ia  poziom u g o sp o d ar­
czego Polski z Zachodem .

5. W  okres ie  p rze jśc io w y m  p a ń s tw o  
p rzy jm ie  pod  zarząd, p rzy  w spółudzia le  
c zynn ika  spo łecznego, zakłady z a rz ą ­
dzane  p rz e z  okupanta ,  w łasność po — 
n iem ieck ą  i b ezpańską .

U s t r ó j  r o l n y .  1. W  celu zab ez ­
p iecz en ia  p r z e b u d o w y  s t ru k tu ry  rolnej,  
p a ń s tw o  p rze jm ie  p ry w a tn e  obszary  
z iem i pon ad  50 ha.

2. Z zapasów  ziem i b ę d ą  tw orzone  
pe łnoro lne  i jed n o rod z in ne  gospo dar­
s tw a  chłopskie  ( 8 '— 15).

3. L asy  zostaną  upańs tw ow io ne .
4. P a ń s tw o  roztoczy op iek ę  na  ca­

łokształt  gospodark i rolnej ce lem  p o d ­
n ies ien ia  dobrobytu  i ku ltu ry  wsi. N ad­
m iar  ludności w ie jsk ie j  zostanie  sk ie ­
ro w a n y  do p racy  w  p rzem yśle ,  w  
spó łdzie ln iach  itp.

U s t r ó j  s p o ł e c z n y :  1. C elem  
poli tyki społecznej będz ie  p e łne  w y z w o ­
len ie  człow ieka p rac y  p rze z  s topn iow e 
za ta rc ie  różnic  m iędzy  p racą  sam od z ie l­
n ą  a zależną. Zależność p ra co w n ik a  n a ­
jem neg o  n ie  b ęd z ie  ś ro dk iem  w ładzy  
człow ieka  n ad  człow iekiem. P raca  b ę ­
dzie funkcją  społeczną, p r a w e m  i obo­
w iązk iem .

2. Zniesiony  b ęd z ie  rozdział m iędzy  ' 
p ra cą  um ys łow ą  a fizyczną.

3. P racow nik ,  zo rgan izow an y  w  
zw iązkach  z aw o do w y ch  i w  sa m o rz ą ­
dzie pracy, będ z ie  uczes tn iczy ł w  p la ­
n ow an iu  .społecznym i gospodarczym , 
w  n adzo rze  i kontroli n ad  podzia łem  
dochodu społecznego.

4. Pow ołane  b ę d ą  rad y  zak ładow e 
w  zak ładach  pracy.

5. W zm ożen ie  reg lam en tac j i  w  zbio­
ro w y m  p raw ie  p racy  zap e w n i  -spra­
w ied liw ość  płac.

6. U p o w szech n ien ie  u b e zp ie cze ń  
sp o łecznych  i ich rea lność  s tanow ić  
b ęd z ie  dalsze ogn iw o  w  dążen iu  do 
sp raw ied liw o śc i  społecznej.

7. W  okres ie  p rze jśc iow ym  zo rg a ­
n izo w an a  będ z ie  pom oc (lecznicza, ży­
w nośc iow a, odzieżowa, m ieszkan iow a 
i tp.) dla n a jsze rszych  w a r s tw  d o tkn ię ­
ty ch  k lęską  wojny, szczególnie rozto­
czona zostanie  op ieka  nad  dziećm i i m ło­
dzieżą. s

K u l t u r a ,  i o ś w i a t a .  1. R o zb u ­
dow a sieci szkoln ic tw a  i b ezp ła tn e  
ksz ta łcen ie  n iezam ożnych .

2. Pom oc dla kszta łcącej się m ło ­
dzieży, zw łaszcza chłopskiej i ro bo tn i­
czej, g w a ran tu jąc a  jej ró w n y  s ta r t  ży­
ciowy," o raz  zapew n ie n ie  w a ru n k ó w  
ksz ta łcen ia  jedno s tko m  zdolnym .

3. U spo łeczn ien ie  i u p o w sz e c h n ie ­
n ie  ku ltury .

4. S a m o rząd  k u l tu ra ln o -o św ia to w y .
„D okonanie  tego  olbrzymiego dzieła 

bed z ie  możliwe ty lko w tedy ,  gdy Polska 
uzyska  na leżn e  jej ram y  tery toria lne ,  
k ied y  będz ie  si lna i m o cn a ”.

A k c j a
K O M U N IK A T  NR 5 D -tw a  A. K. 

z dn. 26 IV 44 donosi o akcji naszy ch  
oddzia łów  na  W ołyniu , w alczący ch  od 
dnia  9 IV  n a  płn.-zach. od W ło d z im ie ­
rza. W s k u te k  w ycofania  się w o jsk  sow. 
n a  w sc h o d n i  b rzeg  T urii  zostały one  w  
dniu  16 IV  odcię te  i o toczone w  rej. 
lasów  m iędzy  Z am łyn iem  a K ładniow em . 
Po  5-dniowych ciężkich  w alk ach  z p r z e ­
w aża jący m  nplem , w  ca łkow itym  o k rą ­
żeniu, pod  si lnym  ogniem  arty ler i i  i 
b o m b a rd o w a n ie m  z pow ie trza ,  oddziały

p o l s k a .
nasze  p rzeb i ły  się w  nocy 20-21 IV 44 
r. p rz e z  p ie rśc ień  niemiecki.  Zada ły  
one  np low i po w ażn e  s t ra ty  w  zab itych  
i rannych ,  b iorąc  30 jeńców , z d o b y w a­
jąc 12 ckm  i w ie le  innej broni. Poległ 
w  tych  w a lk ach  d-ca g ru py ,  bojowej 
p p łk  Oliwa.

W  M A L O P O L S C E  w  dalszym  c ią ­
gu akcji bojowej na  kom unikac je  np la  
oddziały nasze  n iszczyły linie kole jowe 
na  odcinkach  L w ó w -S try j ,  L w ó w -S am -



bo r  i -L w ów -Przem yśl ,  p ow odu jąc  w y ­
kole jen ie  5-ciu pociągów ew ak u acy jn y c h  
i z ao p a trzen iow y ch  oraz  d łuższą p rze r -  
w ę -w  ruchu.

S T A R A C H O W IC E .  O ddzia ł  p a r ty ­
zancki A. K. w  liczbie ok. 80 ludzi zaa­
tak ow ał nocą składy  broni i am unic j i  w  
S ta racho w icach .  S k ład y  częściow o o p ró ­
żniono, częściow o sp a lo no .’ Po dokona- 

• niu tego  zadania  i w ycofan iu  się w  l a ­
sy, oddział został o toczony p rzez  b a ta ­
lion S S  i żandarm erię . ,  W e z w a n e  na 
pom oc k o m en d an t  są s iedn iego  obw odu 
p rzy by ł  z odsieczą .

D Y W E R S J A  p rz e c iw b ra n k o w a .  W  
ok res ie  od 7-14 IV 44 r. zn iszczono akta

u rzę d u  p ra cy  w  O tw ocku , Jez ie rn ie ,  
W ilanow ie ,  P a len icy  i P iaseczn ie .  W  
zw iązku  z likwidacją  ak tó w  w a rszaw sk i  
u r z ą d  p r a c y  p rzew idu je  p rze n ie s ie ­
nie w szystk ich  oddziałów  p ro w in c jo n a l­
n i  ch. do W a rsz aw y .  W  P iaseczn ie  w  
czasie akcji zginął k ie row nik  u rzędu  
p ra cy  Sc.hmitt. K ie row nik  tak iegoż  u- 
r z ę d u  w  O tw ocku  na  drugi dzień po 
n apadz ie  zastrzelił  na ulicy 2 m łodych 
ludzi, gdyż mu się zdawało, że rozpo­
znaje  pp raw ców  napadu .  Jego  w ładze  
zw ie rzch n ie  osądzjły, że w y d a ł  sam  na 
s iebie  w y ro k  śm ierc i  i sk w ap liw ie  u- 
dzieliły mu urlopu.

N a k a z y  c  h  w  i S i.
T Y L K O  JE D N A  A R M IA  J E S T  

Z B R O JN Y M  R A M IEN IEM  N A R O D U  
P O L S K IE G O . Na począ tku  okupacji  ró ­
żne ośrodki polskiej w alki podz iem n e j  
tw orzy ły  organizacje  w o jsko w e  do w a l ­
ki z okupan tem . Ale już w  1939 r. był 
w yz n a czo n y  p rzez  N aczelnego  W odza  
K o m en d an t  Sił Z b ro jn ych  w  Kraju, 
k tó ry  o p ie ra jąc  się na  na jlepsze j g rup ie  

,  w o jskow ej,  doprow adził  do zcalenia  
w szy s tk ich  na jw ażn ie jszych  organizacyj 
w o jsk ow ych  na ziem iach polskich  w  
jed n o  wojsko. T ak  p ow sta ła  A rm ia  K ra ­
jow a, licząca se tk i  tys ięcy  żo łn ierzy  
i jes t  si lnym ram ien iem  . zbro jnym  N a­
ro du  Polskiego. W  A rm ii K rajow ej zna j­
dują się ludzie ze w szystk ich  środow isk  
spo łecznych  narodu, ze w szystk ich  grup  
po li tycznych, sto jących  na s tanow isku  
n iepodległości i całości P a ń s tw a  Polsk ie­
go. A rm ia  K ra jow a łącznie  z fo rm ac ja ­
mi naszych w ojsk  w  Anglii, w e  W ło­
szech  i na Bliskim W scho dz ie  s tanow i 
Polskie  Siły  Z brojne , k tóre  pod  do­
w ó d z tw e m  Naczelnego W od za  i z w ie rz ­
ch n ic tw e m  R ządu  Polskiego w alczą  o 
niepodległość, całość i ro zsze fen ie  g r a ­
nic Polski.  O bow iązek  obyw ate lsk i s łuż­
b y  w ojskow ej m ożna spełn ić  tylko w  
sz e re g a c h  Polskich Sił Z bro jnych  na e- 
m igraćj i i w  A rm ii  Krajowej.

Pow o ty w an ie  lub u zn aw an ie  p rzez  
g ru p k i  poli tyczne skupia jące  się w  tak 
zw ane j  Centra l izac j i  S t ro n n ic tw  D em o ­

kra tycznych ,  S y n d y ką lis tyczn ych  i 
Soc ja l is tycznych  now ej organizacji 
w o jskow ej p o d n a z w ą  "Polskiej 
A rm ii L u d o w e j  jes t  czy nem  d e s t ru k c y j­
nymi w  dz iedz in ie  w ojska  polskiego i 
m usi być po tęp ione .  Musi być ró w n ież  
p o tęp iona  t. zw. A rm ia  L udow a, b o jó w ­
ka kom unis tyczna  P P R  i jej n a d b u ­
dów ki K ra jow ej R ady  N arodowej.  I A r ­
mia L u d o w a  i Polska A rm ia  L u do w a  
są bojów kam i par ty jnym i,  k tóre  chcą  
szkodzić  całości A rm ii  K rajow ej,  s to ją­
cej na  s t ra ż y  in te re só w  całego' N arodu '  
Polskiego.

O S T R Z E G A M Y  P R Z E D  P O D S T Ę ­
PE M  NIEMIECKIM. Ijliemcy pon ow n ie  
w zy w a ją  rodziny  żo łnierzy  polskich, 
w alczący ch  w e  W ło sze ch ,” do p isania  
do ty ch  żo łn ierzy  listów i przesy łan ia  
pod  w sk aza n y m  a d re s e m  w  Gońcu K ra ­
kowskim . O strzegam y, że listy te bed ą  
uży te  Ola ce lów  p ro p ag an d y  niem ieck ie j  
a mogą ró w n ie ż  spow od ow ać  p rz y k re  
sku tk i dla p iszących.

P R O W O K A C JA .  Do sze reg u  ósób 
listami zw ykłym i pocztą  p ro p ag an d a  
n iem iecka  p rz e d  kilku m iesiącam i ro ­
zesłała różne odezw y. O becn ie  w iele  
osób o trzym ało  rów n ież  pocztą  p ismo 
o c h a ra k te rz e  k o n sp iracy jn ym  p. t. „ I n­
fo rm a to r”. Ostrzegani} ', że może to "być 
prow okacja .
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S PRAW Y POLSKIE N A  O B C Z Y Ź N IE .
NACZELNY W Ó D Z  GEN. K. SO SN K O W SK I m yślał do  żołn ierzy  A. K. nas tępu-  

iacii t e ieo ram :  »II-gi K orpus W . P. za m oim  p o ś re d n ic tw e m  przesyła  z fron tu  włoskie-  
(jo ao rac e  p o z d ro w ien ie  żołn ierzom  A. K. oraz  zapeu tn ia ,  że jes t  o n a  ula Korpusu 
n a tc h n ien iem  do  w alk i.  Miłość Ojczyzny, k tórą  Korpus jes t  p rzep o jo n y  jes t  uczuc iem  
si ln ie jszym  od  na jm iększych  przeszkód na  d rodze  do p o łąc ze n ia  się  z b ra ćm i  m Kra­
ju*. — Nacz. W ó d z  K. Sosnkotuski, gen. broni.

Z PRAC RZĄDU. D n ia  23 IV p. p re zy d e n t  przyją ł  p rzedstaw ic ie l i  polsk.  ruchu  
po d z iem n eg o ,  którzy osta tn io  przyby li  do  L o ndynu  z Polski.  -  Prem . Mikołajczyk o d ­
by ł  26 IV ko n fe ren c ję  z m in . S te tin iusem , poczem  S te tm ius  m ia ł  rozm ow ę z Beneszem .

Min. Stańczyk na  cze le  poi. d e leg ac j i  b ie rze  udz ia ł  m ko n fe ren c ji  M iędzynarod .  
Biura Pracy. W y d a ł  o ń  o św iad czen ie  m którym w yraża  nadzie ję ,  że o rgan izac ja  pracy  
m usi  stmorzyć to, o co mszyscy tualczymy: m olność  i lepszą  przyszłość. »W ie rzę ,  ze  
po  tej m ojn ie  n a s tąp i  trmały pokój, oparty  o p lan o m ą  g o sp o d a rk ę  1 sp raw ied l iw y  p 
dzia ł  dóbr«.

L O T N IC T W O . W  zmiązku z p o d p isa n ie m  pol.-ang .  um ow y lotniczej,  d o ty ch ­
czasowy polski in spek to ra t  lo tn ic tm a został  p rzem ian o m an y  na  D ow ództw o  Fol. SU 
Pow ie trznych, a do tychczasow y in sp ek to r  będzie  n o s i ł  o d p o m ied n i  ang ie lsk i  tytuł -cy 
Polskich  Sił Pom ietiznych .  Zaraz  też poi. lotn ic tm o zostało zao p a trzo n e  w »Lancastry«, 
c iężkie  b om bom ce .  Piermszy nasz  Dymizjon Bom bomy ziem i m a z o w i e c k i e j b r a ł  udzia ł  
w n a loc ie  na  R o u en  z 1 8 - 1 9  IV, m czasie  k tó rego  s tw ie rd zo n o ^ ze  m em c y  u m yśln ie  
ośm ie t la ją  rak ie tam i dz ie ln ice  m ieszkaniom e, by je  na raz ić  n a  zniszczenie,  zam asko- 
m ać  ce le  m ojskome, a  ca łość  akcji  n p la  wyzyskać  o d p o w ie d n io  m p ropagandz ie . . .

W  Szkocji  o tw arto  IV wyższy kurs poi.  wyższej szkoły w o jen n e j .

W E  W ŁO SZ EC H  d-ca  VII a rmii  bryt. by ł  n a  in spekcji  dyw iz ji  po lsk ie j  i w y r a ­
ził sw e  uzn an ie  d la  sp raw n o śc i  i dz ie lności  żo łn ie rza  polskiego. N a  p ierw szy p la n  
w y su w a  się p ra c a  sap e ró w ,  którzy o g ro m n y m  n a k ła d em  sił d o k o n u jąc  u m o cn ie ń  i 
o b w a ro w a ń  naszych d a leko  w y su n ię ty ch  p laców ek ,  p o w o d u ją  ze nasze  straty są 
cn ie  m in im alne .

ROŻNE. W  L o ndyn ie  zmarł cz łonek  R ady N aro d o w e j  T ad .  K i e  ł p  1 n  s k i. -  N a  
u n iw ersy tec ie  w Oxfordzie  o dby ło  s ię  u roczyste  o tw arc ie  wydz ia łu  p ra w a  p o lsk iego  
w o b ecn o śc i  p rez.  R aczkiewicza i p rem .  Mikołajczyka. _

P ra sa  n o w o jo rsk a  i ang. p o św ię c a ją  spo ro  m ie jsca  rocznmy w a  k w ghe
w arszaw skim . Prem . Mikołajczyk w ys ła ł  do  fed erac j i  żydów poi .  w 'W B 
deczna  d epeszę .  -  R ów nocześn ie  toczy się  n iem iły  p roces  p rzec iw ko k i lk u d z ie s ię cn  
żydom  deze r te ro m  z armii polskiej .  Przechodzą  o m  do armii ang., j ed n a k o w o ż  Ang 
o4nnadc7ii>a że wieCei ludzi opuszcza jących  a rm ię  poi. m e  przyjmie.

» Z w iązek  Pa triotów« w M oskwie  przystąpił  do  op iekuńczej  dz ia ła lnośc i  w o  ec 
P o laków  w Rosji o b e jm u jąc  już p o d o b n o  250 tys. »uchodźców«. Je s t  po  raz p ierw szy  
• S S l z W  ń S  Moskwy do p o p e łn io n e j  przez n ią  w ie lk ie j  zbrodn i  p o rw a n ia  
T w w ń f e z i S  se tek  tys. o b yw ate l i  obceg o  p a ń s tw a  n a  n ę d zę  i p o n iew ie rk ę .  Z d a je  
s!e, że ta  »opieka« lokalizu je  się  ko ło  w yszuk iw an ia  k an d y d a tó w  do d w u  now ych

»d^ t z f e ? f n m j a  został  ogłoszony d n iem  p o lsk im  i św ię tem  w s tan ie  N ew  York 
D em ey,  obo in iązu je  f lagow anie .

Naiwvższa m o c  i wola n a ro d u  są n ie rozdzie lne .  N a ró d  z najwyższą wolą, b e z  
na jw yższe  1 "mocy b y łb y  p o d o b n y  d o  człowieka -  paralityka. N a ró d  z najwyższą m o ­
c ą 1 b e z  najwyższej woli by łby  p o d o b n y  d o  człow,eka g łu p .e g o  . _
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I
Z a z n a c z a  s ię  d a ls z y  w z r o s t  n i e b e z ­

p i e c z e ń s t w a  n a  o d c in k u  p o l s k o - u k r a iń ­
sk im .  J u ż  w  P r z e m y s k i m  n o t o w a n o  k i l ­
k a n a ś c i e  m o r d e r s t w  i r a b u n k ó w .  W  
D r o h o b y c k i m  z 10-11 I V  44 r. z r a b o w a ­
n o  w i e ś  W o ło szc zę ,  p a d ło  25 P o la k ó w .  
N a p a s t n ik a m i  byli  d e z e r t e r z y  d y w .  S S .  
i m ie j s c o w i  U k r a iń c y .  W  K r a k o w i e  m i a ­
ło m ie j s c e  k i lk a n a śc ie  n a p a d ó w  r a b u n ­
k o w y c h  n a  s k l e p y  i m ie sz k a n ia ,  o d p a r ­
t y c h  p r z e z  lu d n o ść  po lską .

L w ó w  j e s t  n a d a l  p o d  z n a k i e m  n a ­
lo tó w  so w .  i e w a k u a c j i .  N ie m c y  i U k r a ­
iń c y  e w a k u o w a l i  s ię  j u ż  (gub .  W a c h t e r  
m ie s z k a  p o d  S a n o k ie m ) ,  biujja d y s t r y ­
k tu  p r z e n i e s io n o  t a m ż e .  L u d n o ś ć  p o lsk ą  
k i e r u j e  s ię  n a  p i e r w s z y  e t a p  do T a r n o ­
w a .  R u c h  w o j s k  n ie m .  w e  L w o w i e  z a ­
m ar ł .  S t r a t y  w s k u t e k  n a lo tó w  są  z n ac z -  
ne ,  m. in. p o w a ż n i e  u s z k o d z o n a  „ p a n o ­
r a m a  r a c ł a w i c k a ”.

N ie m ie c k a  p o l i ty k a  d o ty c h c z a s  u ła ­
tw ia  a k c ję  t e r r o r y s t y c z n ą  u k r .  Gub. 
W a c h t e r  o d m ó w i ł  u z n a n ia  poi. s a m o ­
o b r o n y  i d o r a d z a ł  c y n ic z n ie ,  a b y  m ło d z i  
„ c h ro n i l i "  s ię  na  ro b o ty  d o  R z e s z y ,  a 
s t a r z y  g r u p o w a l i  s ię  po  m ia s ta c h .  M o rd  
d o k o n a n y  p r z e z  d y w iz je  S S  U k r .  w  
H u c ie  P i e n ia c k ie j  p r z y p i s u je  s ię  . . .p a r ­
t y z a n t o m  sow .

Z A R Z Ą D Z E N I A  E W A K U A C Y J N E  
o b ję ły  w  c o r a z  s z y b s z y m  t e m p i e :  L u ­
b e l s z c z y z n ę ,  n a w e t  S i e d l c e  i S o k o łó w .  
W ła d z e  i u r z ę d y  n ie m .  z  W a r s z a w y  
m a ją  b y ć  k i e r o w a n e  do  G d a ń s k a  i P r u s  
W s c h . ,  a  l u d n o ś ć  poi. do  W ie lk o p o ls k i .  
P o s p i e s z n i e  e w a k u u j e  s ię  B rz eś ć ,  t a k ż e  
z l u d n o śc i  p o lsk ie j .

K A I N O W E  Z B R O D N I E .  N a W i l e ń ­
s z c z y ź n ie  w  n i e k t ó r y c h  r e jo n a c h  g in ie  
co  t y g o d n ia  k i lk u  P o l a k ó w  z r ą k  b o l­
s z e w ik ó w .  W e d l e  w ia d o m o ś c i  z n a le z io ­
n y c h  w  p a p i e r a c h  sz e fa  w y  w . so w .  w  
r e jo n ie  L id a  z l i k w id o w a n o  k i lk u s e t  P o ­
l a k ó w  i j e s z c z e  r a z  t y le  m ia ło  b y ć  s t r a ­
c o n y c h  po  w k r o c z e n i u  w o j s k  c z e r w o ­
n y c h .  W s p ó ł p r a c u j ą  z n im i  w  m o r d o ­
w a n i u  P o la k ó w  b a n d y  P P R  ( d e n u n c j a ­
c je  w  W a s i l i s z k a c h  k i lk u  d z ia ła c z y  poi.,  
z a b ic ie  w  gm . N ie c ie c z  2  P o la k ó w ,  p l a ­
n o w a n i e  n a  20 II  44 r.  w y m o r d o w a n i a  
ok.^ 1 0 0  P o l a k ó w  i ro z b ic ia  o d d z ia łó w  
A K ).  W  L u b l in ie  w y w i a d  P P R  s p o r z ą ­
d z a  c z a r n e '  l is ty  k o n f id e n tó w  n iem .,  z a ­
m ie s z c z a ją c  n a  n i e h  r ó w n i e ż  n a s z y c h  
żo łn ie rz y .

Przegląd polityczny.
Fń HISZPANIA STOSUJE SIĘ D O  ZĄDAN ANGLOSASKICH. W  dn iu  2 V min 
Eden  oświadczył,  ze  rząd h iszpańsk i  p rzy ją ł  ż ą d a n ie  A m eryki  i Anglii m sp raw ie  śc i­
s łego  p rzes t rzegan ia  neu tra lnośc i ,  a m ianotu ic ie :  r) H isz p a n ia  ograniczy wyw óz w o l ­
fram u do  N iem iec  do 2 0  ton  m m aju  i czeruicu i 4 0  to n  ui l ipcu . 2 ) W y co fa  sute od
sznan ii2  I ) °  H is™ ™ lo d n ie s ?- 3) Będzie zwinię ty  g en e ra ln y  konsu la t  n iem ieck i  m H i ­
szpanii .  4 ) H iszpan ia  w ys ied l i  ze  sinych te renótu  wszystk ich  agen tów  n iem ieck ich  
5 ) In te rn o w a n e  w Hiszpanii  okrę ty  w łosk ie  b ę d ą  zw oln ione .  A m eryka  i Anglia  n a to ­
m iast  w znow ią  dosta rczan ie  H iszpan ii  nafty . W st rzy m an ie  dostaw  ch ro m u  przez T ur­
cję 1 w o lf ram u  przez  H iszp an ię  uderzy  m o cn o  w p rzem y sł  n iem ieck i.  Duże us tęps tw a  
H iszp am  św iadczą  o rychłe j  k lęsce  N iem iec.  u s tępstw a

• KP NFAErRElNCo ^  , PREMrERÓW DOMINIALNYCH W . BRYTANII. K onfe renc ja  
p re m ie ró w  Afryk, Po łudn iow ej,  Australii ,  K anady  i Nowej Zeland i i  rozpoczę ła  s*e w 
dn iu  1 m a ja  br. p o d  p rzew o d n ic tw em  prem . Churchil la .  K onfe renc ja  p o św ię c o n a  z ag a ­
dn ien io m  w o je n n y m  1 sp ra w o m  przyszłego pokoju .  w ięcona  zaga

AMERYKAŃSKI PODSEKRETARZ STANU STETINIUS po odby tych  k o n fe re n ­
c jach  w L o ndyn ie  z rządam i n a ro d ó w  sprzym ierzonych  gdzie  p rzep ro w ad z ił  rów nież  

K r a L Z P ° lskln> in te resu jąc  s ię  szczególnie  dz ia ła lnośc ią  pa r tyzan tcką
m u  Kra jowej 1 s to sunkam i po lsko-sow ieck im i ,  u d a ł  s ię  do  Pó łn o cn e j  Afryki celem
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p rz ep ro w a d z en ia  ko n fe ren c ji  z p rzed s taw ic ie lem  po litycznym  i w o jsk o w y m  Stanów  
Z jednoczonych .

M IĘDZYN AROD OW A KONFERENCJA PRACY. W  Filadelfi i  w S tan ach  Z je d n o ­
czonych rozpoczęła  s ię  k o n fe re n c ja  M iędzy n a ro d o w eg o  Biura  Pracy. Bierze w niej  u- 
dział  oko ło  400  de leg a tó w .  O gó lnym  Celem k o n fe re n c j i  jes t  n ak re ś le n ie  p lan u  tak iego  
prze jśc ia  od  w o jny  do  pokoju ,  aby  u n ik n ą ć  wstrząsów i ka tas tro f  gospodarczych .  Na 
k o n fe ren c ję  każde  p ań s tw o  d e le g o w a ło  1 p rzed s taw ic ie la  robotn ików , 1 p rz ed s taw ic ie ­
la  p raco w n ik ó w  u m ysłow ych  i d e le g a ta  rządu. Polskę  r e p rezen tu je :  m in.  Stańczyk, 
p .p. H a l le r  i Adamczyk. P rzedstaw ic ie le  A rgen tyny  nie  zostali  dopuszczen i  na  k o n fe ­
re n c ję  ze wzg lędu  n a  ustrój faszystowski tego  pań s tw a ,  gdzie żwiązki z aw o d o w e  n ie  
m a ją  głosu.

PA Ń STW A  NEUTRALNE A ALIANCI. N a  w e zw an ie  W . Brytanii  i S tan ó w  Z je ­
dnoczonych ,  w sp raw ie  zap rzes tan ia  sprzedaży  N iem co m  artykułów, służących  celom  
w o je n n y m .  Szwecja  ośw iadczyła,  że h a n d lu  sw eg o  n ie  wstrzyma. W  A m eryce  w y w o ­
ła ło  to w ie lk ie  n iezad o w o len ie .  N a tom iast  T urcja  wstrzym ała  u s ie b ie  wyw óz chromu, 
który szedł  w dużej i lości do  N iem iec .  Anglia  j ak o  sojuszniczka Turcj i  b ęd z ie  otrzy­
m y w a ła  chrom.

Z  F I N L A N D I I .  R z ą d  f iń sk i  ogłosi ł  o d r z u c e n ie  n o ty  s o w ie c k ie j  o w a r u n k a c h  
p o k o ju ,  k tó r a  w e d ł u g  o ś w ia d c z e n ia  f iń sk ie g o  r z ą d u  ze  w z g l ę d ó w  t e c h n i c z n y c h  
j e s t  n ie  do  p rz y ję c ia .  M o s k w a  w y s ła ła  n o w e  o s t r z e ż e n i e  do  F in lan d i i ,  a b y  z a p r z e s ­
t a ła  u d z ie l a ć  j a k i e j  k o lw ie k  p o m o c y  n i e m c o m .

Działania wojenna.
Na f r o n t a c h  e u ro p ,  t r w a ła  w  ub .  

t y g o d n iu  w  d a l s z y m  c iąg u  p a u z a  w  
d z ia ła n ia c h  l ą d o w y c h  z a r ó w n o  w  Rosji ,  
j a k  i w e  W ło s z e c h ,  p o ł ą c z o n a  j e d n a k  
z e  w z m o ż o n ą  d z ia ła ln o śc ią  lo tn .  n a  zach .  
o ra z  z o b u s t r o n n y m i  k o n c e n t r a c j a m i  
w o j s k  n a  f ro n c ie  w s c h .  O f e n z y w a  lo tn .  
n a  z ach .  E u r o p y  b y ła  k o n t y n u o w a n a  
z n i e s ł a b n ą c y m  r o z m a c h e m .  W  n o c y  
z 26 n a  27 k w i e tn i a  R A F .  a t a k o w a ła  
s z e r e g  o b j e k t ó w  w  N ie m c z e c h  zach .  
i w e  F ra n c j i ,  w  p i e r w s z y m  r z ę d z ie  
E s se n ,  na  k tó r e  z r z u c o n o  d w a  ty s ią c e  
to n  b o m b ,  o ra z  f a b ry k i  ło ży sk  k u lk o ­
w y c h  w  S c h w e in f u r c i e .  W  c iąg u  d o b y  
dz ia ła ło  o g ó łe m  5000 s a m o lo tó w  sojusz .
— W  n o c y  z 27 .na 28 R A F .  z rzu c i ła  
n a  F r i e d r i c h s h a f e n  1100 to n  b o m b .  Z 28 
n a  29 zo s ta ł  w y k o n a n y  p i e r w s z y  n a lo t  
n o c n y  R A F .  n a  Oslo.  C e la m i  b y ły  z a ­
k ła d y  lo tn .  W  dn .  29 ub .  m ie s i ą c a  1000 
c ię ż k ic h  b o m b o w c ó w  a m e r y k .  p o d  o s ło ­
n ą  1000  m y ś l iw c ó w  w y k o n a ło  n a lo t  na  
B e r l in .  — W  d n iu  1 m a ja  3000 s a m o ­
lo tó w  sojusz ,  w s z e lk ie g o  t y p u  a ta k o w a ło  
ce le  np l .  w e  F ra n c j i ,  B elg i i  i N ie m c z e c h .
— N a d e r  w y m o w n e  są  d a n e ,  p r z y to ­
c z o n e  w  s p r a w o z d a n i u  z  d z ia ła ln o śc i

lo tn i c tw a  , a n g lc - a m e r y k .  za  m i e s i ą c  
k w ie c i e ń .  W  ty m  m ie s ią c u  lotn.  a m e r y k . ,  - 
s t a c j o n o w a n e  w  W .  B ry ta n i i ,  o r a z  Mo­
r z a  Ś r ó d z .  z rzu c i ło  n a  te r e n y '  n p l .  38.000 
to n  b o m b ,  a  z a r a z e m  z n is z c z y ły  n a  z i e ­
m i  i w  p o w i e t r z u  około  1700 m y ś l iw c ó w  
n iem .,  t. zn .  z n a c z n ie  w ię c e j ,  n iż  w y ­
nosi  b ież .  p r o d u k c ja  m ie s i ę c z n a  f a b ry k  
lo tn .  n ie m .  W  o k r e s i e  ty m  lo tn .  a m e r y k .  
s t ra c i ło  n ie c a łe  3% s w y c h  e s k a d r  b o m ­
b a r d u ją c y c h ,  m ia n o w ic ie  537 b o m b o w ­
c ó w ,  o ra z  n ie c o  p o n a d  1% s w y c h  e s k a d r  
m y ś l iw sk ic h ,  m ia n o w ic ie  191 m y ś l i w ­
c ó w .  C ięż k ie  b o m b o w c e  R A F .,  w y k o n a ł y  
w  c iągu  k w i e tn i a  11 n a lo tó w  n o c n y c h ,  
z r z u c a j ą c  n a  N ie m c y  i t e r e n y  oku p .  
34.000 to n  b o m b .

N A  F R O N C I E  R O S .  r ó w n i e ż  d o m i ­
n u ją c ą  c e c h ą  są  w z m o ż o n e  n a lo ty  lotn .  
ros.,  k tó r e  p o n o w n i e  d w ie  n o c e  z r z ę ­
d u  a ta k o w a ło  k o n c e n t r a c j e  n ie m .  w  o- 
k r ę g u  L w o w a ,  p o n a d to  z a ś  w ę z ł y  kolej ,  
n a  Ł o tw ie  i B ia łe j  R u s i .  P o d k r e ś l a  się ,  
że  R o s j a n ie  o s ią g n ę l i  t r z y  c e le  s w e j  o- 
f e n z y w y  z im o w e j ,  m ia n o w ic ie  w y s w o ­
b o d z e n i e  L e n in g r a d u ,  U k r a in y ,  o ra z  k o ­
k u  L e n i n g r a d - O d e s a .  J e ś l i  c h o d z i  o p rz y -



szłość, to w zn o w ien ie  o fen zyw y  ros. 
będ z ie  n iew ą tp l iw ie  uza leżn ione  od w a­
ru n k ó w  a tm osferycznych  i w  zw iązku  
z ty m  oczeku je  się, że n a jw cześn ie j  n a ­
stąp i na ta rc ie  w  kier. Rum unii ,  n a s t ę p ­
nie  w  kier. Polski,  a na os ta tku  w  rej. 
bałtyckim . W  toku p rzy g o to w ań  do 
działań  wojsk , na południu rząd  ros. 
z aw ar ł  uk ład  z C zechosłow acją ,  p r z e w i­
du jący  p rzek aza n ie  kom isa rzow i rządu  
czechosłow ackiego  adm inis trac j i  cywil, 
na  w y sw a b a d z a n y c h  t e r e n a c h  cz ech o ­
słowackich, jak  rów n ież  organ izow an ie  
czechosłow ack ich  form acyj wojsk., z a ­
s t rzeg a jąc  za ra zem  dz tw u  ros. nacze lne  
k ie row n ic tw o  działań w o je n n y c h  i ju- 
ry sd y k s ję  w o jskow ą.

NA F R O N C IE  Ś R Ó D Z IE M . w  dal­
szy m  ciągu in ten zy w n a  działalność lotn. 
koncen tru jąca  się coraz  bardz ie j  na npl. 
b azach  zaopatrz ,  i o ś rodkach  p rodukcji  
na  płn. W łoch, w  p ie rw sz y m  rzędz ie  
Genui, S pez ia  i Livorno. Z działań 
wojsk , n a le ż y - w y m ien ić  śmiały raid  
bryt. na K re tę ,  w  czasie  k tó rego  został 
up ro w ad zo n y  gen. niem., dow odzący  
s tac jonow aną  tam  X XlI-gą  dyw izją  g re ­
n ad ie ró w  p an ce r .  Lotn. sojusz, n a  Bli­
sk im  W scho dz ie  w ykonało  w  kw ie tn iu  
40.000 lo tów .indywidualnych, tracąc  2S2 
w ła sn e  samoloty. D ziew ięć  bryt.  łodzi 
podw od. zatopiło n a  Morzu Śródz . 22 
s ta tk i  n iem . oraz uszkodziło  7 dalszych.

W s JU G O S Ł A W II  a rm ia  gen. Tito 
rozsze rza  coraz w ięce j  za k re s  sw y ch  
działalności licząca już 300.000 ludzi, a- 
taku jąc  na  te r e n ie - sam ej Austrii,  m. iri. 
p od  Villach, z drugiej zaś s t rony  p r z e ­
nikają  w  głąb Macedonii, gdzie zajęła

m iejscow ość K ra tow o  (na w sch . od Sko- 
plic), okup. p rz e z  B ułgarów ,

NA O C E A N IE  S P O K O JN Y M  ofen- 
zy w a  angloramęryk. '  pos tępu je .  A m ery k ,  
siły  zb ro jne  w y k on a ły  n a jw ięk szą  ze 
w szy s tk ich  o peracy j  na  tym  te ren ie ,  
lądując  na 600 km, na  w sch ó d  od n a j­
b liższych pozycyj sojusz, znajdu jących  
s ię w  zdoby tych  p rzez  A us tra l i jczyków  
p or tach  M adang  i A lex ishaven ,  m iano­
w icie  w  porc ie  H ołiandia  w  Nowej 
Gwinei. W  ten  sposób  100.000 oddz. 
japon. m ięd zy  N ową G w in eą  a Nową 
B ry tan ią  zostało zupe łn ie  odc ię tych .  
R ó w n o cześn ie  g łów na  baza  japon. T ru k  
w  arch ip e lag u  K aro linów  jes t  zagrożo­
na m a n e w re m  k leszczow ym  od s t ro ny  
Nowej G winei z po łudnia  oraz  w ysp  
M arshall’a od w schodu . Z a raz em  zosta ­
ła zap oczą tko w an a  akcja  w  częśc i  po- . 
łud. w sch. a tak iem  po tężne j  formacji 
p g .  floty z jej baz  w  Cejlonie, k tóra  
zb om bardo w ała  bazy  japon. na  płn. 
zach. Sumatry '.  T a  ostatn ia  op erac ja  p o ­
zostaje w  zw iązku  z działaniam i woj. 
w  Birm ie, gdzie u d a rem n io n o  japon. 
dy w ers ję  n a  połud. odcinek  pó łw yspu  
w  rej. A rakan ,  m ającą  na celu z jedn e j  
s tro ny  u d a re m n ien ie  p rzy go to w y w an ych  
m orsko-pow ie trz .  operacy j anglosaskich  
p rzec iw  połud. bazom  japon. w  Birmie, 
z drugiej zaś s tro ny  odciągnięc ie  sił 
sojusz, z B irm y płn. i p rzec ięc ie  po łą ­
czeń  z zach. Chinam i, a to drogi z Le-  
do p rzez  H im ala je ,  bud ow an e j  m im o 
fantastjy izńyęh trudnośc i te re n o w y c h  
z p ra w d z iw ie  am ery k .  ro zm a ch em  pod 
k ie ro w n ic tw em  k on s tru k to ra  s ław nej a- 
u to s t rad y  p rzez  Alaskę.

F U N D U S Z  p rasow y  2.150 zł. — 200 
Róża, Sokół, Morze — 100 F ranc iszek ,  
Kicia i Musiu, B ram ka,  Młotek, Kłeparz, 
B a rb a ra  — 50 Paź, K antek ,  / .e lazny  K, 
ZK, Gotowy', XZ, Bogumiła, Korek, B a r ­
bara,  Słodka, S ę p  I. — 40 B e z im ienn y  
— 30 Firlej,  In w en t ,  Szczur,  Cap ’— 20 
Murarz, T w ard y ,  Rózia, Milutka, R o d a ­
czka, S zaro tka  J, Biały Orzeł, Szaro tka ,  
Kot, S te fan  — 10 Firlej,  In w en t ,  Szczur,

Cap — X : P a czka  p a p ie ru  (500 ark.) — 
J u r e k :  K operty , m a tryce ,  farby, ołówki.

F U N D U S Z  im. gen. S ikorsk iego  
950 zł. — 400 Maciej — 200 S a ty r  — 
140-Tró jka  — 100 Bogumiła — 60 ZK 
— 50 Ż e lazny  K, T rzynas tka .

F U N D U S Z  specjalny' 400 zł. — 250 
P rzy lasek  — 100 W iś n ie  — 50 J a h eh e .
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